SKK GAZIE WRA, 
LWOWSKA. 


N" S5. 


podytkowi I zabawie. Prenume- 
sata Gauety a Dodatkiem I Rosmal- 
kośeląraj na kwartał, dla adbiara- 
kor w samym Lwowia 4 me. 
3 kr., ne posatamele lwowskim 
EF- 12 hr., na wanelkich innych 
poestamtash 5 gy. 36 kr. m. konw. 
anumerate półrocmna wynow 
€azy tyla aa kwartalna. 


Sobota 


Badataek do Gazety Lwou:hiej 
obejmuja donłestenia nragdowa i 
prywatna. Za umłeazaaenie w Do- 
datku płae! się od wierna w pół. 
kolumnie (draklam garmant ) sa 
plerwszy ras 3 kr., a aa des 
następujący ras tylko po 4 4;8 kr. 
mon. konw. Za większa litery placi 
alg wadla tago Iie na zwycuajny 
druk obraekowane miejsca xaj- 
ma. Radakcyja Ganaty Lwowskiej 
przyjmuje tylko frankowana listy. 


32, lipca E 1843. 
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Przegląd artykułów. 
Wiadomości krajowe: Zie Lwowa. — Z, Wićdnia. 
Wiadomości zagraniczne: Brazylija. 

ortugalija. 

iszpanija: Załoga w San Sebastian oświad- 
cza się przeciw Rejentowi. —— Deklaracyja 
jenerała Serrano. — Uwagi dziennika ¿a Presse 
nad wypadkami w Hiszpanii. — Najnowsze 
wiadomości z Hiszpanii. 

ngłija: Izba niższa. — Pożyczka grecka. — 
Stanowisko księcia Wellingtona. 


rancyj a. 
rusy: Ułatwienie wrocławskiego handlu 
z Galicyją. 
ossyją: Zaprowadzenie biletów kredyto- 
„wych w miejsce assygnacyj. 
Nowiny, j 
Wiadomości handlowe i przemysłowe: Z Wié- 
nia. — 


Spis osób, Które w biurze Redakcyi Gazety 
Lwow. przyczyniły się do składek dla pogo- 
rzelców Zmigrodu. 
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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 


— Ze Lwowa. — 


„Pewna wspaniałomyślna Dama, nie Życząca 

sobie być wymienioną, przyczyniła się temi 

dniami do pomnożenia fundasza budowy doma 

Przytułku ubogich darem 25 zr. m. k., 

"łożonym do rąk moich, za co niniejsze po- 
ziękowanie tutejszego Magistratu przyjąć raczy. 
We Lwowie dnia 48. lipca 1843. 


Dr. Emil Gérard de Festenburęg, 


c. k. radzca i burmistrz. 


— Z Wiódnia. — 


c. k. nadworna komisyja publicznego oświć- 
cenia opróźnioną przy gimnazyjum bocheńskióm 
posadę nauczyciela grammatyki, nadała gimna- 


zyjalnema adjunktowi, Janowi Dasz kiewi.- 
tzowi. 


WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. 


Mrazyli ja. 


Podług wiadomości z Rio de Janeiro pod 
dniem 3. maja zagaił Cesarz brazylijski w tym 
dniu posiedzenie mową, którą osobiście miał 
do ustawodawczego zgromadzenia. 


Dnia 4. lipca nadeszły wiadomości z Rio de 
Janeiro pod dniem 6. do Liwerpolu. Gazety 
z nadmienionego dnia niə zawiórają nic ważnego 
wyjawszy zamknięcie dawnego i zagajenie no- 
wego posiedzenia izb przez samego Cesarza, 
Miana przy tćj sposobności przez Cesarza mowa 
zawióra wzmiankę o odbytóm niedawno zaślubie- 
miu dostojnćj swojćj siostry z księciem J oin- 
ville, na które Cesarz zważywszy, że przez 
to jeszcze ściślejsze zajdą stosunki między 
Brazyliją a Francyja, z przyjemnością ze- 
zwolił. W stolicy panowała jak największa 
spokojność. Zawikłani w ostatnie powstanie 
w Minas Geraes i St. Paulo senatorowie i de- 
putowani, mają być stawieni przed sądem zło- 
żonym z parów i przysięgłych. Nadaremnie sta- 
rali się oni uniknąć prześladowania udając, że 
tylko agitacyję a nie powstanie zamierzali. 
Baron Carias wyparłszy buntowników z Rio- 
Grande, ścigał ich coraz bardzićj , lubo jednak 
do stoczenia bitwy nie mógł ich zmusić; woj- 
sko jego było dobrze ekwipowane, a konnica 
otrzymała mundury nowe. 


Portugalija. 


Z (Lizbony dnia 25. czerwca U 
jeszcze zapewniają, že książę i księżniczka 
Joinville w podróży swćj z Rio de Janeiro 
do. Francyi, przybędą tu na dni kilka. Do- 
stojna nowo-zaślubiona jest Siostra Królowćj. 
Donny Maryi, a obiedwie nie widziały się już 
od wielu lat. Słychać, Że dostojni goście przy- 
będą tu około 8. lab 10. lipca, a potóm z Księ- 
Źną Klementyna i księciem Koburgskim razem 
do Francyi powrócą. 


Giagle 
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Królowa za kilka miesięcy spodziewa się po- 
logu, dia tego wtym roku prędzćj niż zwykle 
do pałacu Necessidades w Cintra powróci. 

HMiszpanija. 

Moniteur z dnia 8.lipca zawićra następujące 
telegrafem nadesłane wiadomości z Hiszpanii : 
»Bajona dnia 7. lipca. Madryt był dnia 
4go zrana spokojny. Dnia 2go wzhraniano się 
na poczcie przyjmować dzienniki opozycyjne. 
Przestały one dnia 3go wychodzić. — Rejent 
znajdował się dnia 30go zawsze jeszcze w Al- 
bacete. — Kalatajad, Santona i Salamanka pro- 
nuncyjowały się. — Dnia 6go pronuncyjowała 
się także załoga w koszarach San Seba- 
stian; wezwała ona oraz do przystąpienia mili- 
cyję narodowa, która warownię zajmuje. Ocze- 
kujemy rezultatu. — Walencyja dnia 2. 
lipca. Jenerał Narvaez opuścił dnia 1go 
Murviedro, dła udania się w pochód do Se- 
gorbe , a z tamtąd do Teruel. Rejent zajmo- 
wał Albacetę i Chinchilę.. — »Barcelona 
dnia 4. lipca. Jenerał Seoane był w Lery- 
dzie. — Wydany na Rejenta dekret i manifest 
jeorałaSerrano poprzylepiany jest na wszyst- 
kich rogach ulic w Lerydzie.ć 

Dziennik ła Presse czyni nad powyższą depe- 
szą następujące uwagi: »Dnia 30go był Rejent 
jeszcze w Albacete, po dziewięciodniowćj nie- 
czynności, która tak jest ważna , jak owa szyb- 
kość, zjaką się insurekcyja rozgałęzia. — Je- 
neral Narvaez, jakeśmy w naszćj korespon- 
dencyi z Walencyi donosili, wyruszył był dnia 
30go na odsiecz do H'eruel. Wyszedłszy dnia 
ago zMurwiedro , mógł dnia 3go stanąć przed 
Teruel. — Salamanka wydając pronunciamento 
’ potwierdziła tylko rozpoczęte już w téj pro- 
wincyi przez twierdzę Ciudad-Rodrigo powsta- 
nie. Santona jest warowne miasto nadmorskie 
ia wybrzeżu Mantabryi; powstanie jéj uzupeł- 


nia insurekcyję w Starćj Kastylii. Tam schro- 


nił się był jeneralny kapitan Castanieda, 
którego insurekcyja z Burgos i Santander wy- 
goała. Ruch w Kalatajud jest dla tego ważny, 
ponieważ to miasto zaopatrzone warownia, od- 
dalone jest o dwadzieścia mil od Saragossy , 
na gościńcu z Madrytu. — Ztego, Co zaszło 
w San Sebastian, widać , że teraz wojsko roz- 
oczyna powstanie. F 
Jenerał Serrano, który roku 1840 był 
gorliwym stronnikiem Espartera i przykła- 
dał się do jego wyniesienia na teraźniejsza go- 
„dność, uznał za rzecz potrzebna wydać dekla- 
wacyję , w którćj okazuje , jak się to stało, że 
się omylił w swoim sadzie o Esparterze, 
którego za obrońcę konstytucyjnych zasad uwa- 


"nie miała wnim do wynagrodzenia takich dzi 


Zał. Jedno znajtrafoiejszych miejsc w pomie- 
nionćj deklaracyi brzmi tak: »iisiążę de 18 
Victoria (po rozwiazaniu ministeryjum Lo- 
peza) niech idzie za szlachetnym przykładem 
Napoleona, który, aby ojczyznę krwi8 
francuzka nie zbroczyć, przeniósł wygnanie 
na dalekićj wyspie na morzu; Karol X. po” 
rzucił tron, aby kraju swego nie zgubić; nie” 
dawno temu, iż dostojna księżna opuściła Hisz" 
paniję, aby od swoich poddanych klęskę do“ 
mowéj wojny oddalić. Atoli wielka jest różnica 
między temi sławnemi w dziejach osobam 
a księciem de la Victoria. Ten żołnićrź 
szczęścia nie jest synem swych czynów; fot" 
tuna; która go na tak wysoki stopień wyniosła: 
el; 
jakie jenijuszowi Napoleona zawdzięczamy" 
Hiszpanija powinna wiedzićć, że nie na to trwo” 
niła skarby i przelewała swoję krew, aby książe 
de la Victoria został Rejentem , lecz e 
ksiażę de la Victoria dlatego mianowany 
jest Rejentem, by kraj z zmarnowanych ska” 
bów iz przelanćj krwi pożytek odniósł. Skoro 
Rejent ostatnie zasiłki Hiszpanii wyczerpuje, 
nowćj wojny domowćj pragnie, jeszcze wię', 
szego rozlewu krwi żąda , — tedy przestaje by” 
Rejentem i spółobywatelem narodu. Postan? 
wiecie moje jest niezachwiane; ja juź się cofną” 
nie mogę; los Hiszpanii zawisł od wygnani 
z kraju człowieka, którego chciwość panowani* 
dla nikogo już nie jest tajemnicą. Powinniśmy 
uprzatnąć tę zawadę, która do utrzymania po 
koju , jedności, zgody i wolności naszego kraj? 
przeszkadza. Oby ci, którzy tak jak ja widze 
przyszłość, połączyli się ze mną do obrogy, 
Hiszpanii, Hrólowćj i konstytucyi, a piech8] 
ztym człowiekiem, który tak wiele łez ma na 
swém sumieniu i jest sprawcą tak wielu rot- 
ruchów w kraju, trzymają ci, którzy przyczy” 
niwszy się razem znim do utraty naszćj wła zy 
kolonijalnćj, pragną jeszcze ujrzóć Hiszpanije 
zrzędu niepodległych państw wykróśloną:* J- 

Dziennik ča Presse czyni nad temi WYP® o 
kami następujące uwagi: »Santander, i: 
miasto prowincyi tegoż nazwiska, jest z st M 
ważnym portem w Starćj Kastylii. Tu, | 
jak i na wielu innych miejscach rozpoczć 20, 
powstanie, a potóm wojsko do tego przystż dla 
Ale żadne zaburzenie nie jest dotkliwszć” pio 
Rejenta, jak powstanie w Logronio. Lope" p. 
jest jego ziemią adopcyjna. Tu ożenił Si? 1. 
tu założył ognisko wszelkich swoich P ów: 
ności i wszelkich swoich' osobistych Baa A te- 
Miasto Logronio postępuje sobie z Espoo yst- 

AŻ: f i wszy 

rem podobnie jak on postąpił sobie Ze ro ob- 
kimi swymi dobroczyńcami. Espart< 


— 550 — 


darzył to miaśto względami, i tu chciał swój 
zawód skromnym urzędem alkady zakończyć. 
A Logronio wypićra się go terazł — Gdy rząd 
hiszpański postanowił pocztę francuzką posyłać 
na Soryję, sądził, Że takowa tylko Burgos 
omijać będzie ; lecz insurekcyja zniweczyła jego 
plany predzćj, niż takowe uskuteczniono, dla 
tego nie można w tćj chwili przewidzićć, którą 
drogą rząd madrycki pocztę swoją posyłać 
edzie. 

„Frankfortska Oberpostamiszeilung reasumuje 
wiadomości z Hiszpanii w taki sposób: »Gdy 
W tćj chwili, w którćj może już padł los sta- 
Rowczy, zwrócimy wstecz nasza uwage, na 
apłyniony zawód w życiu Espartera, tedy 
mianowicie trzy dni pojawiają się w smutnych 

olorach , jako przepowiednie zaćmienia je- 
80 bohatćrskićj sławy: dzień 30. października 
1837, dzicń 16. listopada tegoż samego roku, 
1 45. października 1841. Esp artero jest 
teraz uciśniony odpadaniem wojska , to znaczy 
tozprzężeniem związku karności wojskowćj. A 
przecież chociaż bardzo dobrze przeczuwał, że 
mu w czasie z tj strony niebezpieczeństwo za- 
Brażąć może, nie wahał się on swego imienia 
% trzema krwawemi exekucyjami połaczyć. W 
Ostatnich dniach sierpnia 1837 zostali w pół- 
nocnćj Hiszpanii dwaj jenerałowie, Es calera 
1 Saarsfi eld przez wzburzone żołdactwo 
wśród odgłosu : niech żyje wolność i Królowa! 
okrutnie zamordowani ; zapalone  patryjoty- 
zmem wojsko sądziło, Że jest zdradzone dla 
tego, że dowódzcy ich spokojnie patrzyli na to, 
Jak Don Karlos i Zarateguy do Ma- 

rytu maszerowali. Bunt ten zdawał się być 
kicbezpiecznym , ale nie miał ważnych skut- 
ów podobnie jak wiele innych na tćj półwy- 
spie wypadków, które w stronnictwach bojaźń 
nadzieję wzbudzają. Rara za popełniona zbro- 
ze przywlokła się po upływie dwóch miesię- 

y. Cieniom Escalera przyniesiono okro- 
po pojednawczą ofiarę. Ustapiona z szeregów 

arność wojskowa miała być przywrócona są- 

em. karnym w Mirandzie nad Ebrem. Słusznie 
kg ;2'piowano w ówczas, ażali Espartero, 
A zaledwie 18. sierpnia 1837 przez wmie- 
My e się pretoryjanów obalił gabinet Ha 1 a- 
3h Wwy, i nieukarał buntowniczćj demonstra- 
w swych oficćrów, poważy się wydać rozkaz 
wiało cieniów Es e ale ry. Jakkol- 
nika do +, nara, którą miał dnia 30. paździer- 
wolucyjnygh a zonege wojska, należy do re- 
Beż sgdE okumentów dziejów czasowych. 
elnoricSE Zego postepowania z dyktatorskićm 
Mesi, I ać , kazał Espartero trzy- 
"Hćziom z pułku Segowia wystapić ; 


dziesięciu z tychże rozstrzelano, drugich ode- , 
słano na galery. Po exekucyi w Mirandzie , 
nastąpiło tracenie dnia 46. listopada w Pam- 
plonie. Sad wojenny zgromadził się pod prze- 
wodnictwem Espartera; rozpoczęto bada- 
nie i wydano wyrok. Siedmiu sierżantów, ja- 
ko przewodzców buntu, w którym d. 26. i27. 
sierpnia Saarsfield i Mendivil polegli. 
skazano” na rozstrzela:i2; jakoż pięciu roz- 
strzelano, a dwóch uszło; ałe i pułkownika 
Leona lriarte, zwanego puklerzem Na- 
warry, poświęcono na śmierć i wraz z pięcią 
innymi oficórami zgładzono ze świata, dla tego, 
Że zaniedbał powstanie w zarodzie utłumić. 
Jeszcze głębsze wrażenie niż exekucyje z ro- 
ku 2837 sprawił w miesiacu październiku 1841 
wydany na Diego Leona, przyjaciela i to- 
warzysza broni Espartera krwawy wyrok 
śmierci. Przypomnijmy sobie z jakim upo- 
rem i nieczułością uchylał od siebie Rejent 
wszelkie wstawianie się za tym ostatnim bo- 
hatórem hiszpańskim. Gdy Izabela rozrze- 
wniona płaczem i jękiem krewnych tego nie- 
szczęśliwego męża, chciała pochwycić za pió- 
ro, by prosić Espartera o ułaskawienie, 
czyliż nie powstała na nią jako ochmistrzyni 
wdowa po jenerałe Mina, a potóm czyliź 
oziębły jćj opiekun Arguelles nie prze- 
szkodził jéj w wykonaniu zamysłu? — Gdy 
ten wzór męzkićj urody Don Diego Leon, 
szedł na śmierć i lwim wzrokiem żegnał swoich 
znajomych, nie z jednéj ściśnionćj piersi wy- 
dobyło się zapewne westchnienie : »Ezoriare 
aliquis!e — Sądzimy, że Es partero w po- 
chodzie swym z Madrytu do Walencyi nad te- 
mi trzema dniami się zastanawiał: jaki po- 
wziął zamysł, jeżeli zwycięży , czy okazać się 
łagodnym, czyli też to niezachwiane przeko- 
nanie, że polityczne wykroczenie krwawćj zem- 
sty wymaga, to się późnićj okaże. 

Moniteur z dnia 10. lipca nie zawióra Ża- 
dnych telegraficznych wiadomości z Hiszpanii, 
ani też nowszych doniesień z Madrytu. — Po- 
czia z tćj stolicy na przyszłość będzie musiała 
zbaczać nawet z gościńca wiodącego na Sara- 
gosse, jedynego, który jeszcze wolnym pozostał, 
gdyż położone między temi dwoma miastami 
Ralatajud, zbuntowane przez byłego deputo- 
wanego Orteja wydało także R 22 nen 
to. Saragossa irzyma pe statecznie 
z fsparterem; dnia 2, lipca były depu- 
towany Buriel chciał zgromadzonym wła: 
dzom miejskim przedstawić, czy nie lepiejby 
było pójść ;za przykładem miast innych, ale 
wichkszość zakrzyczała go. — Między samymi 
naczelnikami ivsurekcyi zdaje się już pano- 
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waé niezgoda. Brygadyjer de Castro podał 
o dymisyję, dla tego, że junta barcelońska 
posyłała gońca za gońcem, aby nacićrał; nie 
chciał on przyjąć nawet promocyi ma stopień 
jenerał-majora ; ale Że ma talent strategiczny, 
przeto starają się go znowu pozyskać. Komen- 
danta batalijonu ochotników, Wiktoria no 
Am etlera, kuzyna deputowanego i syna puł- 
kownika pułku Gerony, dla ponowionćj nie- 
karności i z powodu, że byłego deputowanego 
a teraźniejszego członka junty pana Degol- 
lade w zwadzie najpiórw zelżył słowami, a 
potóm kijem obił, musiano oddać pod dyspo- 
zycyję samego jeneralnego kapitana Prim, 
aby tenże wydał nań wyrok wojenny. Dowo- 
dzony przedtóm przez syna Z.urbana szwa- 
dron konnicy połączony z batalijonem pułku 
Constitucion chciał w Geronie rozbroić milicy- 
ję narodowa, wypędzić ja z miasta i cytadeli 
i zająć tamże stanowisko imienem Rejenta. 
Lecz zamach ten odkryto, pięciu oficćrów , 
podoficćrów i Żołniórzy uwięziono, a podejrza- 
ny ten batalijon rozstawione po przyległych 
włościach. Wierna rządowi załoga w Seu dUr- 
gel schwytała komendanta Gozol, który ja- 
ko ajent rebelii, chciał przyległe okolice pod- 
burzać. Z Cerwery wysłali teraz insurgenci 
batalijon ochotników pod dowództwem Kier y 
ku Seu d'Urgel, drugi do Geri i Tremp dla 
wspićrania demonstracyi Paskala Madoz 
byłego deputowanego w góraćj Aragonii. 

W Sewili zbuntowany lud dopuścił się naj- 
większych nieporządków. — W Barcelonie wyda- 
ła junta surowy dekret przeciw tym, którzy 
nie- wypłacają podatków, {Kto w przeciągu; dwu- 
dziestu cztérech godzin nie złoży przypadają- 
cej nań kwoty, musi w dwójnasób ja zapłacić, 
a prócz tego zostaje uwięzionym ; zbrojna wła- 
dza przeciaga po włościach i dworach wiej- 
skich, by ten fiskalny środek do skutku przy- 
prowadzić. — Wnosząc z poprzedniczych wy- 
- darzeń i symptomatów żadne z obu stronnictw, 
które teraz Hiszpaniję rozdzielają, nie może 
się spuścić na swoje wojsko ; zewsząd okazu- 
je się zdrada, to za, to przeciw Esparte- 
rowi; lud przypatruje się tym zaburzeniom 


prawie obojętnie, i dozwala naczelnikom partyj 


€zyDić,co im się podoba. Consfilucional barceloń- 
ski radzi Rejentowi, aby bez zwłoki złożył swój 
urząd, inaczćj bardzo łatwo spotkać go może 
takiż sam los, jaki spotkał tyrana Cama- 
cho, który na ulicy Walencyi tak traicznie 
zakończył. — Z Walencyi wyruszyć miały dwie 
kolumny, każda złożona z 6000 ludzi pod roz- 
kazami Narvaeza i Conchy dla uderze- 
pia na Rejenta, który podług dzieńnika la 


Presse miał się jeszcze dnia 1. lipca w Alba- 
cete znajdować. 


Wielka Birytanija i Eriandyja. 


Z Londynu dnia G. lipca. Na oneg- 
dajszóm posiedzeniu izby niższćj udzielił Sir 
R. Peel odpowiedzi na pytanie p» Hume ja 
się też ma z przedstawieniem rządów Anglii» 
Francyi i Rossyi do rządu greckiego o nieza” 
płacenie prowizyi od pożyczki. Piórwszy mi- 
nister oświadczył, że przełożenie to dobrym 
uwieńczone skutkiem. Na dalsze pytania oznaj- 
mił Sir R. Peel, że wiadomości o wypad” 
kach w Sindzie z Indyj nadeszłe w nejbliższymt 
czasie izbie przedłożone będa; dalój oświać” 
czył, że w tj chwili nie może jeszcze wyzna” 
czyć dnia, na którym przyjdzie do głosowania 
o wynagrodzenie szkody, którą właściciele 
opium w Chinach ponieśli, że zresztą ciż wła” 
ściciele są zawiadomieni o zamiarach rządu co 
do sumy, na jaką ma być przyzwolono. Pa» 
Blewitt wezwał tegoż ministra, aby dał wy” 
jaśnienie, jakie też stanowisko polityczne za} 
muje książę Wellington, czyli zostaje W 
osobistych usługach Korony, czyli też podle- 
ga także odpowiedzialności ministeryjalnćj: i 
czyli mu jaka kontrola nad publicznemi spra” 
wami przynależy, i na czóm się takowa zasā 
dza. P. Blewitt dla poparcia swój mocy” 
wskazał daléj na dwuznaczną rolę, jaką ksią” 
żę Wellington odgrywa, gdy będąc człon- 
kiem izby wyższćj, wszelką odpowiedzialność 
jaka na każdym członku gabinetowym cięż)! 
od siebie oddala. W dowód przytoczył kilka 
listów księcia, w których tenże wzbrania się 
dać odpowiedzi na pewne sprawy publiczne: 
i tę czyni uwagę, iż on jest z rzędu tych © 
sób, które nierade mieszaja się w spraw 
których kontrola im nie przynależy. (Śmióch: 
— Sir R. Peel odpowiedział, że książę WO" 
lington jako dowódzca armii i członek 8. „_ 
netu odpowiedzialnym jest za każdą radę» kt E 
rćj udziela koronie. Wpływ swój zawdzięce 
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swemu wysokiemu stanowisku tój godno ik 
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książę nie zapićrał się swojćj osobistój. ocio 
korony cięży, ale Że udajace się i 
soby odsółał do pojedyńczych gałę 
ryjów , ileże takowe zajmując się W’ 
podobnómi sprawami, mogły tylko same 
dostateczne w tćj mierze wyjaśnienie: czyba 

Stan zdrowia owdowiałćj Królowćj. 28 z 
znowu nabawiać niespokojnością. | 
padła na kaszel i na bezsenność. 
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królewska i wysoka szlachta dopytuje się bar- 
zo często o zdrowie dostojnćj chorćj. ` a 

Na pomnik mający być wystawionym dia 
księcia Sussex, zaraz na piérwszém zgro- 
mmadzeniu, w którém o tój sprawie nadmie- 
niono, podpisano 700 funt. szterlingów. Aby 
każdy do tego mógł sie przyczynić, postano- 
Wił komitet, iż żadna kwota nad 20 funt. szt. 
Przyjęta nie będzie. üt 


Francyja. 


Dwór królewski wyprowadza się do wiej- 
akiego pomieszkania w zamku Eu; już tam 
odeszło kilka wagonów z rzeczami, które do 
Królewskićj familii należa. r 

Izba deputowanych odbyła dnia 8. lipca o- 
Malnie swe posiedzenie przed odroczeniem. 

ówią teraz głośno o pomknięciu się ; woj- 
aka ka hiszpańskićj granicy, i tak 3 pułki 
konnicy a 5 pułków piechoty maja wzmocnić 
armija wschodnio-pirenejską. 

Rząd angielski odwołał pana Aston, swego 
ambasadora w Madrycie, a następcą jego mia- 
Rował pana Bulwer, piórwszego sekretarza 
egacyi. przy angielskióm poselstwie w Paryżu. 

e strony Francyi znajduje się tam tylko 
młody książę Glńcksberg, i zdaje się, że 
dotąd inny poseł od Francyi tamże nie przy- 

ędzie, pokąd wypadki w Hiszpanii stanow- 
czego obrotu nie wezmą. 

W liście z kąpieli w Eaux-Bonnes w Dól- 
nych Pirenejach donoszą pod d. 29. czerwca, 
Że z powodu zimna, które tamże ciągle pa- 
nuje, goście nie mogli jeszcze swojćj kuracyi 
rozpocząć. Wszystkie przyległe góry były o- 
kryte śniegiem. Tę nadzwyczaj zimna tem- 
peralurę powietrza przypisywano dość znacz- 
nemu trzęsieniu ziemi, które dniem wprzódy 
tak w Fau-Bonnes jak i w Domezain, Gabas, 
Bedous i wzdłuż całćj doliny Aspet czuć się 
dało i przez 6 sekund trwało. 


Prusy. 
-Z Wrocławia dnia 40, lipca. Podług 


doniesienia spodzićwać się możemy, ĉe dla 

rocławia bardzo ważne przedsięwzięwzięcie 
uskutecznionóm będzie. - Towarzystwo znako- 
mitych kupców zamyśla przy samćj Odrze na 
ońcu przedmieścia Š. Mikołaja wybudować 
Wielki port ze szpichrzami, placami wyłado- 
Wania towarów i t. d., i połączyć z kolejami 
elaznemi. Urzadzenie to ma być w ten spo- 
sób uskutecznione, iż cały zagraniczny han- 
del w jeden punkt zgromadzi. Rzeczą jest 
niezawodną, że koleje żelazne w następnych 
atach wielce ułatwia wrocławski handel to- 


warami, zbożem i węglami z Górnym Szląz- 
kiem, Galicyją ,: Tryjestem i w ogólności 
z Austryją. iir = 


Rossyja. 


Z Petersburga d. 26. czerwca. Mani- 
fest N. Cesaraa podpisany w Alexandryi pod 
Petechofem dnia 1. czerwca b. r. 

»Potrzeba położenia tamy chwianiu się na- 
szego pieniężnego systematu, które psuło jego 
jedność i szykowńość, była Nam powodem do 
ogłoszenia manifestu 1. lipca 1839 roku; na 
mocy jego, srebrna moneta rossyjskiego stę- 

lu znowu, jak dawnićj, ustanowiona została 


„jako główna w państwie do wypłat moneta, a 


assygnacyje, jako posiłkowe tylko znaki cen- 
ności, otrzymały kurs stały na śrebro wyliczony. 
Lecz, dla zupełnego zgodzenia papierowego pie- 
piężnego systemalu z monetowym i dla jedno- 
stajności pieniężnych znaków, i w ówczas już 
mieliśmy na uwadze potrzebę zastąpienia as- 
sygnacyj innemi znakami, wyobrażającemi tę 
mianowicie monetę ,. Która przyjęta została za 
zasadowa w Cesarstwie. W tym celu, Żeby 
nie wstrząsnąć nagle powszechnego przyzwy- 
czajenia, użyte zostały z razu różne przecho- 
dnie środki. Wraz z manifestem i późnićj wszel- 
kie wypłaty i rachunki, skarbowe i prywatne, 
zostały przeliczone na srebro, puszczone w o- 
bieg depozytowe a potóm. kredytowe bilety, 
i nakoniec zastosowana także do śrebra i mie- 
dziana moneta. Teraz uznaliśmy, że przyszedł 
już czas dogodny do zastąpienia assygnaoyj i 
innych pieniężnych znaków jednym znakiem. 
Zamiana ta odbędzie się stopniami, bez wy- 
tężenia i bez mitręgi w obrocie; ku temu 
przeznaczają się bilety kredytowe , jako po- 
wszechnie już znane, obwarowane w swojćj 
cenności i już wszędzie wolno kursujące na 
równi ze śrebrna monetą. W skutek tego, 
na przełożenie ministra skarbu, rozpatrzone 
w Radzie Państwa, stanowimy co następuje: 
I. Będące dotąd w obiegu assygnaty w liczbie 
595,776,310 rubli, wynoszące podług przezna- 
czonego dla nich kursu 170,221,802 ruble 8577 
kop:, mają być stopniowo zastapione przez 
bilęty kredytowe, którym nadaje się nazwanie 


-Bilctów Państwa, więcćj teraźniejszemu ich 
"przeznaczeniu odpowiedne. II. Ilość kredyto- 


wych Państwa biletów , w miejscu assygnacyj, 
ustanawia się, stosownie do ilości tych: ostat- 
nich, okrągła liczbą 170,221,800 rubli. IH. 
Z liczby kredytewych biletów, przeznaczonych 
manifestem dnia 1. lipca 1841 roku dla kas 
zachowawczych i banków pożyczkowych na 30 
mil. rubli, — 10 milijonów mają zostać w cyr- 
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kałacyjnym kapitale tych zakładów , stosownie 
do wskazanćj w tym manifeście dla każdego 
z mich proporcyi; 20 zaś milijonów zaliczają 
się na Kapitał zapaśny. Puszczenie w obieg, 
po skończonćj wymianie assygnacyj, tych 20 
milijonów , wszystkich lub częściami, zacho- 
wujemy do osobnćj o tém naszćj nadal decyzyi.* 


ASA NE EO OOOO WE EC 
NOWINY. 


Pani Rettich jest ciągle bożyszczem tutej- 
szćj publiczności. Gryzełda, Dyjanna, Par- 
tenija, Corka Kromwela, Gabryjela, Księżna 
Marlborough , Maryja Stuart, Księżniczka Eboli, 
oto szereg ról, które rozsławiły jéj imię w kaž- 
dym zakątku Lwowa. Jest przecież wielu nie- 
dowiarków , którzy nie chca dopuścić, aby ta 
wysoce uposażona artystką wszystkiemi języ- 
kami, wszystkich charakterów zarówno po mi- 
strzowsku przemówić zdołała. Mówią, ze Dy- 
janna miała przemagającą rywalkę w Gryzel- 
dzie , księżna Marlborough w Partenii , Maryja 
Stuart w Córce Fromwela. Wszakże to nie 
uwłacza jéj wysokiemu talentowi, na którego 
pochwałę dość powiedzióć, Że już tyle pro- 
mieni w sobie ogarnia, iż te świetna łuną ota- 
czają jéj skronie zwycięzkie. Mówiąc o pani 
Rettich nie możemy nie wspomnićć o tém, 
co pisze tutejsze pismo niemieckie Lesebldl- 
ter: Szanowny literat polski Thullie, które- 
mu, gdy bawił w Wićdniu, gra pani Rettich 
w roli Gryzełdy dała pochop do tłamaczenia 
tj sztuki, ofiarował jéj egzemplarz swego 
dzieła wraz z wiórszem dedykacyjnym w ję- 
zyku niemieckim. 

Z korespondencyi listownój dowiadujemy się, 
Że nasz ziomek artysta Tysiewicz odmalo- 
wał trzecią kopiję obrazu ś. Magdaleny, którą 
Seraf Tłuchowski zamówił. Obraz ten, 
jak się wyraża korespondencyja, co do prze- 
zroczystości malowania i głównego interesu 
nie ustępuje w niczóm pićrwszćj kopii. Ten- 
Że artysta ukończył już wizerunek Cesarza 
Frańciszka w całój wielkości, zamówiony dla 
zakładu tutejszego imienia Ossolińskich. 

Panna Julija Grünberg da piérwszy kon- 
cert dnia 24. b. m. w sali Towarzystwa mu- 
zycznego. Odegra pomiędzy innemi Ełyde 


Szopena. Nasz jenijalny, boski piewca z me- 
lancholijnóm wejrzeniem zamieszka choć na 
chwilę pomiędzy nami i uściska nas po bra- 
tersku uściskiem swojćj Muzy, w której Ży- 
łach, jak mówi Heine, pulsują i świegocę 
najsłodsze melodyjec. — Panna Bilińska od- 
śpićwa kawatinę i romanzę. 

Pani Valde występuje na teatrze poznań- 
skim. — 4 


e MU 
WIADOMOSCI, HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE: 


„ (Z korespondenczi prywatnej.) 

Z Wiednia, dnia 15. lipca. Cena wołów 
w handlu hurtowym utrzymywała się prze” 
cały tydzień na tutejszym targu od 39 do 41 
zr. w. w. za cetnar. W poniedziałek przyp” 
dzono 1400 wołów, z których 900 galicyjskie 
należały do handlarzy, reszta zaś miała ró% 
mych właścicieli. Największą część tych wo” 
łów sprzedano na nogach podług oszacowania 
w przecięciu cetnar od 40 do 41 zr. w. W*' 
gorszćj zaś jakości po 39%, zr. w. w. We 
wtorek było 300 wołów węgierskich ; w dniu 
tym cenaśspadła na 39 zr. w. w. W środę 
iw czwartek sprzedano do 300 wołów węgier 
skich po tój samćj cenie. Ogółem było 2% 
targu w przeciągu tygodnia do 2000 wołów j% 
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